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- Kraków Ładunki zbiorowe 
ANSUR srEoycyjE"" "| |Hamburg-Kraków 


zawiadamia, że zorganizowało 


=== POSPIESZNĄ EKSPEDYCJĘ ZN CREŃ 


drobnych przesyłek o wadze sztuki do kg. 30 LANGER | NADEL 
z Wiednia do Krakova j A O O T paca age 


Przesyłki nadchodzą do Krakowa w terminie do 48 godzin Załadowanie: co kilka dni 
—- Nadzwyczaj korzystne stawki przewozowe — Transporty należy oddawać firmie: 

| Przesyłki należy oddawać firmie: Meyer H. Berliner, Hamburg 8, 
Brüder Wetzier — Langer & Nadel Louisenhof 79 


Wien L, Franz Josefskai 1. Telefon Nr. R 22-2-98. Wszelkich informacyj udziela fa. LANGER i NADEL 


ZNANY ze swego KOMFORTU zakład kąpielowy 


ŁAŻNIA RZYMSKA 


w Krakowie, ul. św. Sebastjana 9. 


ŁAŹNIA PAROWA| | NATRYSKI | WANNY 


Parówka, ubikacja z gorącem powietrzem, ciepłe i zimne, w oddzielnych kabinach z natryskami, od mniej do więcej w kom- 
baseny ciepły i zimny, nasiadówki, na- dla Pań i Panów. 
tryski ciepłe i zimne. - Ten dział kąpielowy został nowo urzą- 


FRYZJER 22? BUFET dzony i otwarty w grudniu 1929 r. | 
Parówka dla Pań otwarta w ponie- Zakład kąpielowy otwarty w dni powszednie od godz. 3—1 w poludnie i od 3—8 


fort wyposażone. 


działki i czwartki popołudniu od 3—8 wieczorem, zaś w piątki i soboty bez przerwy południowej. 
| * wieczorem. RENDEZ-VOUS KUPIECTWA 
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Nr JAVA 


Nadmierne świadczenia 
na rzecz instytucyi ubezpieczeń społecznych. 


Obecne krytyczne położenie przemysłu i zupełny brak 
gotówki powoduje, że wszelkie wydatki na świładczenia 
publiczne i społeczne uskuteczniane bywają z wilelkim 
trudem. Jeżeli w pewnym okresie zdarzy się, iż z powodu 
zupełnego wyczerpania funduszów i zastoju nastąpi 
zwłoka w płaceniu tych należytości, to narastające od- 
setki zwłoki i koszty karne, czy też egzekucyjne, po- 
prostu uniemożliwiają wywiązanie się przemysłowca ze 
swych długów, gdyż obok bieżącej płatności na te 
świadczenia musi wyrównać nietylko zaległości, ale od- 
setki i koszty, które częstokroć osiągają a nawet prze- 
wyższają zasadniczy dług. Kasa chorych od szeregu 
lat pobiera miesięcznie 2% odsetek zwłoki, powołując 
się na okólnik Nr. 16 Okręgowego Urzędu Ubezpieczeń 
we Lwowię z dnia 3 lutego 1927 r. Urzędowy Dziennik 
1025/27. Okólnik ten stwierdza, iż do załegłych składek 
Kasy Chorych stosuje się w dalszym ciągu przepis 
art. 10 ustawy z dnia 6 grudnia 1923 r. Dz. U. Rz. P. 
Nr 127, poz. 1044. Ustawa ta przewiduje, iż 2% mie- 
sięcznie odsetki zwłoki odnoszą się również do publi” 
czno-prawnych dochodów związków i instytucyj o cha” 
rakterze publiczno prawnym. 

Przepisy tej ustawy do dnia dzisiejszego nie zostały 

usunięte, jednak niektóre linstytucje ubezpieczeń so” 
cjalnych, jak np. Fundusz Bezrobocia, Zakład ubezpie- 
czeń od wypadków i Zakład pracowników umysłowych, 
w zrozumieniu trudności, zaliczają tylko 12'procentowe 
odsetki. Natomiast Kasa Chorych żąda nadal i; pobiera 
24%. Tak wysokie odsetki zwłoki nie są spotykane w 
życiu gospodarczem ij stoją w rażącej sprzeczności z 
istniejącemi ustawami o lichwie pieniężnej. Uważamy, 
że normy prawne, regulujące generalnie dozwoloną wy- 
solkość stopy procentowej, tyczą materialnie również ja- 
ko późniejsze, wszystkich ustaw specjalnych, a więc ta- 
kże ustawy z dnia 6 grudnia 1923 r. Dz. U. Rz. P. Nr. 
127 i posiadają moc prawną do obniżenia odsetek zwło” 
ki również w tych ustawach specjalnych, Wprawdzie 
w późniejszych ustawach, ustalających wysokość odse- 
tek prawnych, np. w szczególności w rozporządzeniu 
z 1927 roku Dz, U. Rz. P. Nr. 16, poz. 125, formalnie 
wymienione są tylko odsetki prywatnorprawne, jednak 
nie jest wykluczonem, iż przy położeniu nacisku na mą- 
terjialne zasady prawne, postanowieńie ustawy z 6 grw 
dnia 1923 r. Dz. U. Rz: P. Nr. 127. poz, 1044, nie da- 
łoby się utrzymać, tembardziej, że ustawa ta w art. 1, 
a więc zasadniczym — usprawiedliwia wprowadzenie 
przepisów dewaluacją marki. Obecnie, gdy mamy usta- 
loną walutę, a z drugie; strony kryzys gospodarczy i 
brak gotówki, stoi w jaskrawej sprzeczności z formal" 
neim: postancwieniami przestarzałej ustawy, będącej 
przeżytkiem z czasów inflacji, należy ustawę tę z 6. XII: 
1923 r., Dz. U. Rz. P, Nr. 127, poz. 1044 znieść, 


Ponieważ formalności połączone ze zniesieniem usta; 
wy mogą wywołać zwłokę, mogłoby Ministerstwo Prac 
i Opieki Społeczne; wydać wewnętrzną instrukcię do 
wszystkich instytucyj ubezpieczeń społecznych, zabra- 
miaiącą pobierania odsetek, wyższych od dojpuszczal” 
nych odsetek w stosunkach prawno-prywatnych, a więc 
obecnie na podstawie rozporządzenia Min. Skarbu i Min. 
Sprawiedliwości z 21. II. 1927 r., Dz. U. 16/27, poz. 125, 
10% odsetek rocznych. Drugiem rażącem obciążeniem, 
które wywołują Kasy Chorych swem postępowaniem 
jest okoliczność, że organy wyknawcze Kasy Chorych 
posługują się przy egzekucjach zaległości składkowych 
adwokatamj i osobistemi interwencjami przy akcie egze 


„kucyjnym, co w wysokim stopniu i wprost miepropon- 


cjonalnie do egzekwowanej kwoty podraża koszty egze” 
kucji, mimo, że Kasa Chorych mogłaby zupełnie osz- 
czędzić sobie interwencji adwokata i osobistej i Pozo” 
stawić wykonanie egzekucji organowi sądowemu. 
Także i tę sprawę winny miarodajne czynniki ze 
względów słuszości uregulować wewnętrzną instrukcją 
w najbliższym czasie. «Dr, Tadeusz Spitzer. 


O odsetki zwłoki 


przy wkładkach ubezpieczeniowych do Kasy Chorych. 


Na skutek interwencji Związku Przemysłowców w 
Krakowie, oraz Izby Przem.-Handlowej w Krakowie, ko- 
misarz rządowy krakowskiej Kasy Chorych oświadczył, 
że o ile pracodawcy od ściśle określonego czasu pła” 
cić będą składki bieżące oraz w ratach składki zaległe, 
skłonny jest obniżyć odsetki zwłoki do 1% oraz roz- 
łożyć zaległe opłaty na 10 i więcej rat miesięcznych. 

Okazuje się z powyższego, że dotychczasowe stano” 
wisko Głównego Urzędu U>ezp'eczeń, jakoby Kasy Cho- 
rych były bezwzględnie uprawnione i obowiązane pobie- 
rać odsetki zwłoki w wysokości 2% miesięcznie, nie ma 
dostatecznych podstaw. Donoszą nam bowiem, że także 
i w innych Kasach Chorych, niejednokrotnie Kasy za- 
dowalają się niższemi odsetkami zwłoki, Czas, aby spra 
wa ta została ostatecznie autorytatywnie wyjaśniona i to 
w sensie, odpowiadającym obecnym trudnościom życia 
gospodarczego. | 


p o AT E 


m maaa r 


Predko uskutecznisz działanie rachunkowe, posłu- 
gując się samoliczącemi tabliczkami mnożenia, 


dzielenia itd. pod nazwą: 
(z przykładami uprosz- 


Szybki Rachmistrz cor. działań rachunke) 
Oszczędza czas! Szanuje nerwy! Zapobiega 
omyłkom! Liczy wszechstronnie! (Do 10.000). 
Cena 1 Zł. Skład gł. w księg. Gebethnera i Wolffa. 


Zaprzepaszcza rozwój swego przedsiębiorstwa 


ERT a o as lub Hurtownik 
a 


wskutek zaniedbania ciągłej propagandy 
swych artykułów w „Przeglądzie Kupieckim”. 
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handl Isko-niemiecki 
Traktat handlowy polsko-niemiecki. 
Fakt podpisania tratatu handlowego polsko-niemieckie to się. stanie, to korzyści, z traktatu płynące 


go ina doniosle znaczenie dla naszego kraju. Traktat 
ten nie rozwiązuje wprawdzie ©estatecznie całkowitego 
stosunku obu państw do siebie, ale, jak słusznie przewo- 


dnczący p. minister Twardowski wspomniał, będżie on- 


wstępem do rozwikłania dalszych negociacji z Niem- 
cami. Charakterystycznem dla tego traktatu jest to, że 
nadal polityka reglementacyjna istnieć będzie, że jed- 
nak znikną cła bojowe ; zakaz wprowadzania najważniej- 
szych towarów z Niemiec, i że Niemcy ctrzviuają kon- 
tvngenty towarów zakazanych do przywozu. Obecne cła 
nadał istnieć będą w całej rozc'ągłości, czył'. że o ile 
chodzi o przemysł polski, obawy przed konkurencją 

niemiecką nie będą uzasadnione. Najważniejsze jest to, 
Że przypuszczać należy, iż z podpisaniem traktatu na” 
stapi pewne zainteresowanie się kapitału niemieckiego 
Polską. Z tem wąże się problemat kredytów i długoten- 
minowych. Prawdopodobnie problem ten nie zostanie 
odrazu rozwiązany, ale o ile prawda iest. że Niemcy prze 
cież są eksponentami anglosaksoński'ego kapitału na 
Środkową Europę, wciągnięcie w orb'te zainteresowań 
Polski będzie musiało wywołać pewne sukcesywnie po- 
stępujące odprężenie i na rynku kredytowym. Jeśli zaś 


BIURO ORGANIZACYJNE:: „2: 
i BUCHALTERYJNO-REWIZYJNE 


a U 
zaprzysiężonego rzeczozn. Sądowego i rewidenta dla 
Spółdzielni z ram. Rady Spółd. Ministerstwa Skarbu 


Kraków, Szujskiego 1. — Tel. 4704. 


Organizacja biur. Bilansowanie. Zakładanie ksiąg 

według wszelkich najnowszych systemów. — Regu- 

lowanie zaniedbanej księgowości. Rewizja ksiąg i bi- 

lansów. Stały lub czasowy nadzór nad księgowością. 

Prowadzenie ksiąg własnemi siłami lub też we własnem 
biurze. 


Założenie księgowości według najnowszego systemu 


„ANRECO” 


(patent) 
własnego nakładu, dającego zawsze gotowy biłans i daty 
statystyczno-kalkulacyjne. . 
Prospekty na żądanie. — Druki własne. 


będą rzeczywiście cenne. Dla kupiectwa naszego, bezpo- 
Średnie nawiązanie stosunków handlowych z Niemcami, 
wywoła skutki dobroczynne. Przynajmniej tą drogą na- 
stąpi ulżenie sytuacji w handlu, ba spodziewać się īa- 
leży, iż warunki kredytowo-towarowe będą lżejsze, i 
złagodzą trudności, które wywołały kartelowe pomysły 
naszego przemysłu. 


E, SEA 
SPRAWY CELNE. 


ignacy UNGAR. 
Co kupiec wiedzieć winien o trak- 
tacie handlowym z Niemcami 


Zmiany w dziedzinie reglementacji przywozu 


Onegdaj nastąpiło, — jak wiadomo, — po 5 co letnich 
negocjacjach podpisanie traktatu handlowego z Niemca- 
mi. Sfery kupieckie pokładały różne nadzieje w związ: 
ku z uregulowaniem stosunków gospodatczych z Rze- 
szą Niemiecką; medaleka przyszłość okaże, czy i o ile 
nadzieje te były uzasadnione. 

Wśród rzesz kumieckich tkwi atołi błędne mniemanie, 
Że wraz z wejściem w życie umowy handlowej z Niem 
cam. zniknie również zmora, która usadowiwszy się 
wygodnie w labiryncie przepisów reglementacvjnych. 
dusi importerów cd lat przeszło 5-ciu. — Otóż tak nie 
yest! 

Traktat handlowy z Niemcami opiera się — jak wiador 
mo — przeważm.e ma ustaleniu kontyngentów wzajem- 
nej wymiany towarów przy bezwzględnem nienarusze- 
niu istniejących taryf celnych, oraz na wzajemnem przy- 
znaniu klauzuli „największego uprzyw:lejowania '*. 

Z postanowień tejże umowy wynika przeto, że Niem- 
cy w stosunku do Polski uzyskały te same prawa i przy 
wiłeje, jakie z tytułu umów handlowych z Polską przy- 
sługiwały dotychczas innym państwom traktatowym. 

Umowa handlowa z Niemcam. nie narusza więc ani 
nie łagodzi w niczem dotychczasowego systemu regle- 
mentacyinego; © żle chodzi o towary, które zakazane 
zostały do przywozu ze wszystkich krajów (lista I), 
czyli, że na te towary obowiązywać będą nadal pozwo- 
przy wOztt. | 

Zauważyć należy, że szereg towarów, miepodlegająr 
cych dotychczas zakazowi przywozu z państw trakta- 
towych, co do których istniał iednakże obowiązek 
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przedkładania świadectw pochodzenia, spełniających 
rolę świadka, że towar dany nie jest pochodzenia mie” 
'nieokiego, — wyzwolony został nową umową handlo- 
wą z tych rygorów „wojennych“, czyli, że przywóz 
tych towarów die będzie już podlegał przy przy- 
wozie z Niemiec i ze wszystkich innych krajów jakim- 
kolwiek ograniczeniom, bez obowiązku przedkładania 
świadectw pochodzenia. — Jako najważnie,sze towary 
z tej wyzwolonej «grupy wymienić wypada: skóry wy: 
prawione twarde, obuwie wszelkie z wyjątkiem luksu- 
sowych, wszelkie wyroby stolarskie i tokarskie, meble, 
wyroby garncarskie, wyroby fajansowe, wyroby szkla: 
ne, żelazne, blaszane, z drutu, niektóre tkaniny baweł- 
niane, wszelkie przybory piśmienne, rysunkowe i ma: 
larskie etc. etc. 

Jak wspomniane. pozostanie jeszcze, pomimo zawar- 
cia umowy handlowej z Nemcami, cały szereg towa: 
rów. co do których obowiązywać będą przy przywozie 
ze wszystkich krajów nadal przepisy reglementacyjne. 
Do tej grupy towaiów należą między innemi owoce, po- 
inmarańcze i mandarymki, orzechy, cukierki, konfitury, 
czekolada, arak, rum, wina gronowe i owocowe, ryby i 
kawior, futra, niektóre wyroby porcelanowe, szyby lu: 
strzane, perfumerie, kosmetyki, mydła toaletowe, forte- 
piany, samochody, niektóre tkaniny bawe.niane, aksa: 
mit, plusz, tkaniny miene, tkaniny jedwabne i półiedwa- 
bre, wyroby dziane, dywany, franki, koronki, hafty, 
kapelusze, parasote, wyroby galanteryjne i t. d. i t.d. 

Kwestia zupełnego zniesienia ograniczeń, t. ji. wszel: 
kich zakazów przywozu i wywozu w międzynarodowej 
wymianie towarów, zależną jest od ratyfikowan:a przez 
wszystkie państwa euronejsikie t. zw. umowy genew- 
skiej, której to umowy Polska dotychczas ratyfikować 
nie mogła z powodu nieuregulowanych stosunków go" 
spodarczych z Niemcami. 

Być może, że w najbliższej przyszłości sprawa zn'e- 
sień zakazów przywozu we wszystkich państwach. bę: 
daca przedmioten: obrad na terenie Ligi Narodów, sta- 
nie się wreszcie ot:ecnie po zawarciu umowy handlowej 
polsko n'emieckiej aktualną. — Prawdopodobnem jest 
rzeto, że dojście do skutku umowy handlowej z Niem- 
cami uwolni wkrótce narody europejskie od gnębiących 
ich pęt gospodarnk: powojennej. 


Nr. 11 


Traktat handlowy polsko—niemiedki przewiduje rów- 
nież wzajemne stosowanie daleko :dących aktów łaski 
za przestępstwa skarbowo karne, zaszte na tle przekro- 
czeń przepisów reglementacyjmytch. 

Do przedmiotu tego powrócimy jeszcze po ratyfikacji 
umowy i wejściu w życie odnośnych zarządzeń. 

——O)—— 


Konwencyjne zniżki celne dla „przędzy z jedwabiu 
sziucznego* przywrócone. 


Pod tytułem © „Niejasność umowy handlowej z 
Austrją przyczyną nieporozumień celnych“ zamieściliś- 
my w Przeglądzie Kupieckim Nr. 7 artykuł w sprawie 
niefortunnej interpretacji przez Władze celne przepisów 
umowy handlowe; z Austrją odnośnie do przędzy z ied- 
wabiu sztucznego, wskutek czego stawka celna za ten 
towar sprowadzany z Austrii wynosiła o kilka tysięcy 
złotych więcej, aniżeli za ten sam towar sprowadzony 
z innych Państw traktatowych. 

Sprawie tej tak niesłychanie ważnej ze względu na 
sparaliżowanie rynku austrjackiego ze szkodą dla pol- 
skich importerów, poświęciliśmy należytą uwagę, dele- 
gując kilkakrotnie do Departamentu ceł w Warszawie na 
szego konsulenta p. Ignacego: Ungara, który na podsta- 
wie wniesionych memorjałów starał się o uchylenie 
krzywdzących rozporządzeń Ministerstwa Skarbu. 

Dowiadujemy się, że Ministerstwo Skarbu Depart. ceł 
w porozumieniu z Mm, Przem. i Handlu, oraz Minister- 
stwem spraw zagranicznych przychyliło się w zupełno- 
ści do naszych postulatów i powiadomiło wszystkie Urzę 
dy celne, że przędza z jedwabiu sztucznego pozyc'. 155 
p. 3 tar. celnej pochodzenia austrjackiego korzysta na 
podstawie klauzuli najwyększego uprzywilejowania ze 
zniżonych stawek przewidzianych IV, protakołem do- 
datkowym do konwencji polsko-czechosłowackie; (okól- 
nik L. D. [V/889/3 — 28 Monitor Polski 174 p. 356). 

Równocześnie uchyliło Min'sterstwo Skarbu wszystkie 
nakazy płatnicze doręczone poszczególnym importerom 
z tytułu obliczonych różnic cła in plus wstecz, — po“ 
twierdzając temsamem nasz pogląd, że wykładnia odna- 


. Śnych przepisów umowy handlowej z Austrją była wa” 


dliwa. 
NERANG m FOS 


Ziazd Gospodarczy w Krakowie. 


Podpisany Zjednoczony Komitet Organizacyjny Ży- 
dowskiego Zjazdu Gospodarczego dla zachodniej Mało- 
polski i Śląska, w skład którego wchodzą: Komisja Go 
spodarcza przy Organizacji Siońskiej dla zachodniej Ma- 
łopolski i Śląska w Krakowie, Związek Stowarzyszeń Ku” 
pieckich dla zach. Małopolski i Śląska, Stowarzyszenie 
Kupców w Krakowie, Stowarzyszenie Żydowskich Re- 
kodzielników „Szomer Umonim“, Związek Zawodowy A- 
gentów i Wojażerów w Krakowie, oraz reprezentanci ŻY- 
dowskich ajentów handlowych — uchwalił odbyć Zjazd 
Gospodarczy w dniu 23 marca 1930 (niedziela) o gadz. 
9,30 przedpołudniem w sali Kahału w Krakowie, ul, Kra- 
kowska 41, z następującym porządkiem dziennym: 

1. Otwarcie Ziazdu — przez Dr. Judę Zimmermanna, 
R. Izby Przem.-FHandl., — 

2. Wybór Prezydjum Zjazdu, 

3. Ogólne położenie kupiectwa żydowskiego i jego po- 
stulaty — ref, Samuel Schechter, R. Izby Przem.-Handl., 


prezes Krakowskiego Stowarzyszenia Kupców j Związku 
Stowarzysz_ń kupieckich na zachodnią Małop. i Śląsk, 

4. a) Położenie Rękodzielników żydowskich, b) Świad 
czenia socjalne — referent Joachim Steinberg, R. Izby 
Przem.-FHandl., prezes Stowarzysznia Żydowskich Reko- 
dzielników w Krakowie, 

5. Obrona interesów gospodarczych przez Koło Ży- 
dowskie — referent Dr. O. Thon, 

6. Samopomoc i kredyt — ref. r. Józef Heiimann, pre- 
zes Stow. Kupców w Tarnowie i wiceprezes Związku 
Stowarzyszeń Kupieckich na zach. Małop. Śląsk, 

7. Przewarstwowienie i prawo do pracy — ref. Dr. 
Ignacy Schwarzbart, prezes Fgzekutywy Organizacji 
Sjońskiej dla zach, Małopolski i Śląska w Krakowie, 

8. Dyskusja i wnioski. 


Ziednoczony Komitet Organizacyjny Żydowsk. 
Zjazdu Gospodarczego dla zach. Małop, i Śląska 
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Wzrost zrozumienia TRE ubezpieczeń dowych | 
wśród społeczeństwa. 


Trsice wypadków pogrążenia rodzin w skrajną nędzę na skutek śmierci żywicieli, 

z drugiej zaś strony zbawienne następstwa rozwagi i przewidywania tychże 
przez ubezpieczenie swych rodzin na wypadek nieszczęścia spowodowały, że szerokie 
masy społeczeństwa uznały wreszcie konieczność pomyślenia na czas o przyszłości. 
Scisła statystyka wykazuje, iż z roku na rok liczba ubezpieczonych wzrasta a uczeni 
udowadniają na podstawie dokładnych danych, że cyfra wzgl. wzrost ubezpieczeń 
danego kraju wskazują bezpośrednio na wzrost jego kultury, Gdy porównać cyfry 
okazuje się, że wzrost ubezpieczeń nie ma nic wspólnego z dobrobytem kraju, a raczej 
odwrotnie: im cięższe są warunki bytu, im trudniej uciułać własną pracą odpowiedni 
fundusz na stare lata, tem większe jest zrozumienie dla konieczności odkładania 
kazdego miesiąca drobnej części dochodu na zabezpieczenie bytu własnego na starość 
wzgl. swej rodziny na wypadek śmierci żywiciela. 


| 
Z 
| Weźmy dla przykładu najpoważniejsze Towarzystwo Ubezpieczeń życiowych: 
W jednym roku 1929 przybyła pokaźna liczba 132.680 nowo ubezpieczonych osób, przyczem 
ogólna suma ich ubezpieczenia wynosi 750 miljonów złotych. W samej Małopolsce ubezpieczyło się 
Ea w 1929 roku 3.238 osób na sumę 42 miljonów 500 tysięcy zł. 
= Pozatem: w Austrii 31.924 osób Węgrzech 23.060 osób 
Niemczech 27.271 ,, Czechosłowacji 30.476 ,„, 
w Jugosławii 5.893 osób 
reszta zaś przypada na Francję, Belgię, dozę żę: Holandję, Włochy, Rumunię, Bułgarję, Grecję, 
Turcję, Egipt, Łotwę i Palestynę. 

Jeśli więc Czytelniku nie jesteś jeszcze EEE albo ubezpieczenie dotych- 
g| czasowe nie odpowiada Twoim stosunkom, to idź za przykładem tak wielkiej liczby 
2 
ka 


ubezpieczonych w jednym tylko roku i natychmiast zgłoś Swoje ubezpieczenie 
w Towarzystwie Ubezpieczeń 


„FENIKS 


DLA KUPCÓW SPECJALNIE DOGODNE WARUNKI !! 


Wszelkich wyjaśnień i porad fachowych udzielają: 


r 7, | 
k > fari 
7 


Krak. Stow. Kupców, Diiział ubezpieczeniowy, Kraków, Grodzka 43. 


Biuro specjalnych ubezpieczeń przy Tow. Ubezp. na życie „FENIKS“ 
w Krakowie, ul. św. Gertrudy 8. 


WENERA OO, (EZR S E O, (WRONA 
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Przesilenie polityczne i gospodarcze. 


W czasie zaostrzającego się przesilenia gospodarcze” 
go wybuchło nagle przesilenie polityczne, Jakie przyczy 
ny były ustąpienia rządu p. prof. Bartla trudna zrozw- 
mieć, W każdym razie nikt nie zrozumie, dlaczego p. 
prof. Bartel swojem wystąpieniem zaostrzył położenie 
polityczne, Mimowoli nasuwa się natrętne przypuszcze” 
nie, że stało się to — ze względów stałego zaognienia 
się stosunków gospodarczych. Być może, że się mylimy, 
ale natrętna myśl wraca nieustannie tembardziej, że kto 
przypomni sobie dawne ekspose premiera, jak sobie 
wyobraża uzdrowien'e stosunków gospodarczych w kra” 
ju, dojdzie do konkluzji, że p. premier Bartel niezupełnić 
jasno wyobrażał sobie, jak do tego celu dążyć należy. 

Mamy zatem przesilenie polityczne, które niewątpli- 
wie zaostrza stosunki gospodarcze. Nawet, jeśli w naj- 
bliższych dniach będziemy mieli nowy rząd, to jednak 
z całą wyraz stością przesilenie polityczne dalej istnieć 
będzie i ciążyć na kalkulacji gospodarczej. Niewesołe to 
zjawisko, gdy kraj czeka na uspokojenie. Przynajmniej 
odcinek polityczny powinien być wolny od wstrząsów. 
Inaczej tryb samozachowawczy społeczeństwa szukać 
będzie musiał drogi wyjścia. Trudno, lata całe żyć w 
ciągłym nastroju napięcia nie można, szczególnie wów” 


czas, gdy beznadziejność walki wybija swe piętno na 
psychice ludności. Mamy wiele problemów gospodar- 
czych do rozwiązania, możemy stwierdzić, że nie zosta” 
ły one rozwiązane od zarania naszej państwowości. A 
jakże je rozwiązać, jeśli ciągle kołujemy nad problema- 
mi natury tak prostej, jak stosunek państwa do obywa” 
teli, nad sferą wpływów gospodarczych państwa do je- 
dnostki, czy mamy prowadzić politykę etatystyczną, czy 
poparcia prywatnej inicjatywy jednostek, czy politykę 
przemysłową, czy agrarną, czy politykę konsumenta, 
czy producenta, i jaką rolę przypisać w tym kręgu roz” 
maitych problemów kupiectwu. 

- Znajdujemy się dotąd na rozhuśtanej huśtawce, balan- 
sujemy z jednej ostateczności w drugą, czyż dziwne, że 
w tym stańie całkowitej niepewności zdenerwowanie bie 
rze górę nad rozwagą, i wołanie za uspokojeniem nad 
najbardziej bohaterską walką. Sfery gospodarcze tem 
silniej odczuwają brak równowagi, ponieważ proletary- 
zacja mas Średnich postępuje szybko naprzód. Ktokol- 
wiek przyjdzie do rządów niechaj wie, że gospodarstwo 
wymaga conajmniej uspokojenia na odcinku politycznym. 
gdyż walki na dwóch frontach politycznym i gospodar- 
czym nie przetrzyma. 


Z sali odczytowel. 


W niedzielę, dnia 16 marca b. r. odbyło się w sali Sto- 
warzyszenia Kupców zgromadzenie członków. — Zgro” 
mad.zenie zagaił Frezes Stowarzyszenia p. r. Schechter, 
przedstawiając ciężkie «położenie kupiectwa, nie znajdu- 
jącego znikąd ochrony, a przec wnie, grzęziącego coraz 
bardziej w nędzy, skutkiem nadmiernych obciążeń por 
catkowych, oraz całei polityki gospodarczej, nieprzy- 
chyinie wobec kupiectwa nastawionej. — Sfery rządo” 
we wysuwają ponownie projekt waloryzacji czynszów, 
która — w raze wprowadzenia w życie projektu — bę- 
dzie już ostatnim ciosem dla kupiectwa. — Przewodni: 
czący zaznajamia zgromadzonych ze stanowiskiem kra- 
kowskiej Izby Przemysłowo Handolwej, która w zde- 
cydowanej formie już wystąpiła przeciwko temu nieior- 
tunnemu projektowi, tak, że jest nadzieja, iż czynniki 
miarodajne zrozuwnieją i uznają. że w obecnym czasie 
nie można takiego nowego ciężaru na sfery gospodar: 
cze nakładać. 

Adwokat Dr. Norbert Salpeter przedstawia w nader 
interesującym i źródłowo opracowanym odczycie obe- 
any stan sprawy nowelizacji państwowego podatku 
przemysłowego. 

Ze względu na bogatą treść, — podajemy wywody 
te w obszemniejszem sprawozdaniu. —  Przede- 
wszystkiem scharakteryzował mowca tło obecnego 
przesilenia: gospodarczego, szczególnie w kupiectwie. — 
Płumktem wyjścia rozważań było, że kupiectwo załamu- 
je się z dwóch powodów: Po pierwsze, że tendencje 
kantelizacyjne przemysłu spowodowały koms:eczność sfi- 
nanmsowania produkcji ze strony handlu, po drugie, że 
zdy sprzedaż odbywa się z sukcesywnem załamywa- 
niem się siły konsumcyjnej ludności na raty, a podatek 
przemysłowy płaci się również od kredytowanych po- 
zytcyj towarowych, handel zmuszony jest sfinansować 
wpływy kasowe Skarbu z tego podatku płynące. Na 


tem tle zrozumiałem się staje uzasadnienie do projektu 
reformy tego podatku, które stwierdza, że „jednym z 
motywów niezadawalającego działania aparatu wymia- 
ny jest nieposiada!ie przez kupiectwo funduszów obro- 
towych“. Podatek przemysłowy jest w swojej konse- 
kiwerncji. finansowe ogromnie uciążliwy. Przed wojną 
Austrja poberała tytułem podatku zarobkowego około 
40 miljonów korom, t. į. blisko 70 miljonów złotych. We 
Francji podatek przemysłowy w roku 1913 przyniósł 
166 miljonów franków w złocie, t. j. okrągło 289 miljo- 
nów złotych. U nas od roku 1924 podatek przemysłowy 
przyniósł: w roiu 1924 — 175 milionów: zł, w roku 
1927/8 — 281 miljonów zł., a w roku 1928/9 — 350 miljo- 
nów zł. W stosunku do ogólnych dochodów budżeto- 
wych wynosi on pzzec ętnie 11'/5%, do podatków bezpo- 
średnich zwyczajsych 45%, a nadzwyczajnych 270%. 
Następnie referent przeszedł do scharakteryzowania 
istniejącego podatku przemysłowego. Cechą charakte- 
rystyczną jego jest, że jest on nieelastyczny. Zasadą 
jest 2 i pół proc, obciążen:e każdego obrotu, bez wzigłę- 
du na rodzaj towaru i jego znaczenie. Przyznane ulgi w 
ustawe zostały rczporządzeniem wykonawiczem i okól- 
nikami Min. Skarbu tak zwężone, że ich praktyczna do- 
nrosłość zupeinie zawodzi On jest antygospodarczy, bo 
działa w stosunku do cen przedewszystkiem usztywmia- 
jąco, o ile chodzi © zniżkę cen, a podn'ecająco, o ile chor 
dzi o zwyżkę cen. W ten spsób zwraca się przeciw kon- 
sumentom. W stosunku zaś do producenta i kupca dzia” 
ła w tempie progresywnym, bo z każdym obrotem po- 
datek ten wzrasta zgodnie z coraz wyższą ceną danego 
astykułu. Nadto ze wzrostem operacyj kredytowo to- 
warowych zmusza coraz to słabsze koła handlowe do 
coraz to silniejsze finansowania podatku. — Przebieg 
bowiem idzie po lnii: producent najsilniejszy finansowo, 
huriownik większy mniejszy, detalista większy, mniej- 
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szy, ten ostatni najsłabszy finansowo. Om jest antyde- 
mokratyczny, bo z progresią tego podatku, coraz słab- 
sze koła go finansować muszą. Jest antysociałny, bo 
działa w kierunku proletaryzalcji klas średnich i jest an- 
tykapitałistyczny, — bo opera się nie na rentowności 
pi zedsiębiorstw, iecz na przychodzie ‘brutto w sposób 
bezwzględnie surowy, niwecząc nietylko kapitały obro- 
bowie, lecz wysysając sukcesywnie majątek płatnika. 
Rząd, widząc coraz siniejszy nacisk w kierunku refor- 
my tego podatku przystąpił do jego real zacji. Projekto- 
wał więc wprowadzić od dnia 1 kwietnia 1930 — pół 
proc. stawikę dia sprzedaży hurtowej wszelkich artyku: 
łów, oraz 1% dla cperacyi barikowo kredytow yich, zaś 
dopiero od 1 kwietisa 1951 chciał zastosować 1% stawr 
kę dła reszty handlu. Znaczne zaostrzenie chciał wpro- 
wadzić przez 6% podatek wyrównawczy od towarów 
imipontowanych. Jakikolwiek ulga nie była wielką, a na- 
wet w miektórych wypadkach wykazywała do dotych- 
czasowych przepisów! zaostrzenie, to jednak fakt, że już 
w tym roku mat dla humtu zośżyć podatek, było pew! 
nem dobrodziejstwem. W ostatniej chwili rząd się wy- 
cofat. Wrażenie bydło fatalne. Koncepcja rządu znalazła 
Swój wyraz w ulctiwale komis™ skarbowej Sejmu. Prze: 
dewszystkiem zaostrzył rząd przepis o 1% stawce dla 
przemysłu, by przemysł z tej stawiki mógł tylko ko- 
rzystać, o ile swe artykuły sprzedaje krajowym przed: 
scęDiorstwom przecnysłowym. Zatrzymał ma rok 1930 
pół proc. stawkę dla hurtu wyłącznie dla artykułów 
spożywczych pierwszej potrzeby i surowców dla rolni: 
ciwa i przemysłu niezbędnych. Zmiżył tylko do 4% 
dla sprzedaży hurtowej wszelkich innych artykułów. 
zaostrzył stawkę dla detalu na nomnalną stawkę obec- 
ną, i ulgę przyznał 1% dla dzgobnego handlu. W stosum* 
y do przemysłu VH. i VIII. kategorii korzystać mała z 

1% dopiero od 1 kwietnia 1931, zaś wszystkie inne ka- 
tegorie sukcesywiaie z roku na Poki miały otrzymać zni- 
żone stawk. tak, że 1% stawke zastosowaną być miała 
dopiero w roku 1935. W ten sposób ulgi odsunięte zo- 
staiy ad calendas grecas, i rzecz jasna , uzależnione od 
wpływów. Ten fakt spowodował odruch w całem ku- 
piectwie, który wyraził się w strajkach. Zdaniem refe- 
rerita podatek przemysłowy w: tej formie, jak się on dzi- 
s ay znajduje, wzęliędnie nawet w foimie projektowanej 
noweli nie może się utrzymać z racji właśnie tych prze- 
slarek, które wybijają na niem wspomniane cechy cha 
rakterystyczne. Zadaniem orzanizecyj kupieckich bę- 

Gzie przeć do zupełnej reformy tego podatku, a zadan'e 
to gest o tyle wdzięczne, że podatek ten działa w swej 
ostrej formie podatku przychodowego zabójczo na ży- 
cie gospodarcze kraju. 


Przyw tany frenetycznemi oklaskami, przedstawił adr 
wokat Dr. Adolf Gross projekt rządowy waloryzacii 
czynszów, poddając tenże projekt rzeczowej i druzgo- 
cącei krytyce. — Mowca stwierdza, że myśl waloryza: 
cji czynszów wyszła od prezesa warszawskiej Izby 
Handlowej, b. mm. Klarnera. Projekt stworzenia odpo- 
wiednich kapitałów dla rozbudowy kraju już od szeregu 
lat zaprząta umysły miarodajnych sfer, jednak Rząd 
ułatwia sobie to zadan:e, zapożycząjąc różnych pomy: 
„słów i to szczególmie takich, które idą po linii naisłab- 
szego oporu. — Byłoby zrozumiałem i logicznem, gdy: 
by kwestia rozbudowania miast poruczoną została sa- 
mym zainteresowanym samorządom miejskim — co da- 
wniej rzeczywiście miało miejsce. — Rząd jednak zmie- 
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SER SZWAJCARSKI | 


„EMENTALER" 
w kregach, blokach i pudełkach po 6 porcyj 


firmy Lemann & Co. 
Salami węgierskie HERZ“ 


i OLIWĘ NICEJSKĄ 
firmy Auguste Gal 


Przyprawy do zup„MAGGI' 


MĄCZKA DLA DZIECI 


i MLEKO KONDENSOWANE 
„NESTLE“ 


| TAPIOKĘ FRANCUSKĄ 


dostarcza w oryginalnem opakowaniu 
ipo cenach fabrycznych: 


REPREZENTACJA 


| IGNACY SPIRA 


ak KRAKOWIE, POSELSKA L. 22. 


n4 taktykę o tyle, iż postanowił inicjatywę w tym kie- 
runku oddać Izbom Przemysłowo Handlowym, te znów 
Opracowanie projeiktu poruczyły przemysłowi, który 
jest osobiście w sprawie tej zainteresowany, przyczem 
interesa jego nie są zgodne, względnie nawet przeciwne 
interesom innych odłamów sfer gospodarczych. Kiedy 
szereg projektów okazał się nierealiym, powrócił Rząd 
do projektu. waloryzacji czynszów. Założeniem, z które- 
go wyszedł, była ustawa © ochronie lokatorów, a to po 
myśli właścicieli realności, domagających się takej wa- 
loryzacji. — Rząd więc idzie wprawdzie po linii 'ch ży- 
czeń, jednak z tą „małą“ różnicą, że nadwyżkę zamie' 
rza sam zużytkować na cele rozbudowy, a nie dać jej 
do dyspozycji właściciel. realności. — Z uzyskanych 
nadwyżek spodziewa się Rząd osągnąć 200 milionów 
złotych, które pokryją koszta 20.000 do 30.000 ubikacyj 
rocznie, co jednak jest niedostatecznem wobec statysty- 
cznie wykazanych zapotrzebowań co majmniej 140.000 
ubikacyj roczne. — Przy znanej zaś z dotychczasowe 
go doświadczenia gospodarce i przy ociążałości rządo- 
wego aparatu adnuinistracyjnego i niepomiernych -wy 
datkach na sztab urzędniczy (komisie, kom. tety. i t. d.), 
w efekcie z osiągniętych na skutek waloryzacji czyn- 
szów pozostanie niestosunkowo niska kwota na właści- 
we cele rozbudowy. 

Tak też stało się z dotychczasowym podatkiem loka- 


lowym, który początkowo wynosił 6%, a podwyższo* 
nym: został na 8% na skutek wysunięcia projektu o no- 


|= 34 de 3% 3E 3% 36 38 3% 3 sę 38 3 
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wym podatku kwaterunkowym. W efekcie na podatek 
kwaterunkowy pozostało z tej sumy 4%, a na rozbudo: 
wę mieszkań z całych 8% pozostaje tylko 1'(6%, tak, że 
dotychczas ludność miejska ponosi bardzo uciążliwe 
wydatki z tytułu tego podatku, nie otrzymując nic, albo 
prawie nic wzamian, lecz finansując rozbudowę mesz- 
kań wojskowych. — Jeżeli więc koncepcja ta była złą 
w roku 1928, to nic nie przemawia za tem, aby ta sama 
idea miała być dobra obecnie, a wprowadzenie w życe 
tego projektu nietylko, iż będzie niepomiernem obarcze: 
niem uginającego się pod ciężaram. podatkowemi spo 
jeczeństwa, ale w dodatku nie przyniesie żadnych pra- 
wie korzyści. 

Jedynem wyjściem z sytuacii byłoby nałożenie na po- 
szczególme miasta obow.ązku zebrania odpowiednich 
funduszów dla wiasmej rozbudcwy. — System ten miał- 
by i tę dobrą stronę, że naprzykład Kraków nie musiał- 
by finansować niedoborów innych miast, naprzykład 
Warszawy, co -— wedle obliczeń — miałoby miejsce. ` 

W:prowadzene w życie omówio:rego projektu grozi- 
łoby ruiną gospodarczą ludności miejskiej, a w szcze. 
gólności kupiectwu. -- Urzędnik, robotnik, uzyskałby 
jako ekwiwalent za konieczność płacenia wyższych 
czymszów podwyżkę płac, tak. że tej warstwy nie do- 
tknęłaby zbyt silnie podwyżka, — Cały ciężar spadłby 
jednak na kupiectwo, które dwukrotnie odczułoby tę 
wałory zację, t. i. przy czynszach sklepowych i miesz- 
kaniowych. Prócz efektywnego zaś wydatku na czyn: 
sze zwaloryzowaie, musieliby również finansować nad- 
wyżkę czynszową swoich pracowników, tak, że sytua- 
cja byłaby dla kupiectwa beznadzejna. —- Dziwić się 
tylko wypada naszym sferom rządowym, które wszak 
wiedzą i wiedzieć winny, jak ciężko boryka się już dzi- 
siaj kiupiectwo z zapłatą czynszów w obecnej wysoko: 
ści, (o czem Świadczą tysące skarg o zapłatę czynszu, 


Utrudnienia a nie 


Kupiectwo spodziewało się, że wynikiem długoimiesię 
tznch obrad będą rzeczywiste ulgi w dziedzinie pasz- 
portowej a w szczególności w dziedzinie tzw. ulgowych 
paszportów kupieckich. Stało się jednak wręcz odwrot- 
nie, gdyż w tym kierunku nastąpiła zmiana na gorsze 
i to nie na skutek rozporządzenia nm 'nisterjalnego lecz 
na skutek błędnej jego interpretacji przez Ministerstwo 
Spraw Wewnętrznych. Ministerstwo to mianowicie wy- 
dało taine instrukcje dla użytku Starostw Grodzkich, w 
których poucza błędnie jak należy stosować rozporzą- 
dzenie Ministra Skarbu z dnia 29 stycznia -1930. Dz. U. 
Nr. 7/1930. 


Wedle wyraźnego brzmienia cyt. rozporządzenia (par 
1) wszelkie opłaty paszportowe odnoszą się do „paszpo/” 
tów na wyjazd zagranicę z terminem ważności do I roku”. 
Na podstawie błędnej, nieścisłej į niezgodnej z tak wy- 
raźnem brzmieniem rozporządzenia ministerjalnego in- 
terpretacji Ministerstwa Spraw Wewnętrznych Starost- 
wo Grodzkie udziela ulgowych paszportów kupieckich na 
okres czasu zbyt krótki ji w przeważającej ilości wypad- 
ków niedostateczny, bo na 8 do 14 dn \ Jest to pogorsze- 
nie stanu dotychczasowego, gdyż władze wojewódzkie, 
które dotychczas decydowały o wydawaniu zezwolenia na 
ulgowy paszport kupiecki stosowały 4-ro do 6-cio tygo 
dniowy termin, rozumiejąc konieczność udzielania ta- 
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względnie wypowiedzenia z powodu niedotrzymania 
terminu zapłaty), a dopiero co grozi tymże kupcom na 
wypadek tak horendalnej podwyżki bezpośredniej i po- 
średu ej. h 

Mowica, biorąc więc powyższe pod rozwagę, uważa 
projekt za chybiony i godzący w egzystencję ludności 
miejskiej. — Takie pomysły mogą być zrealizowane w 
krajach o dobrej konjunkturze gospodarczej. gdy lud: 
ność zarabia ma,tyle, aby ze swych dochodów móc 
część odstąpić na cele ogólno społeczne, to zaś nie może 
mieć miejsca w kraju gospodarczo tak zniszczonym. — 
Diatego też należy wytężyć wszystkie siły w kierunku 
wyeliminowania tego projektu z pod obrad, względnie 
w kierunku odroczenia wprowadzenia go w życie do 
czasu, kiedy dóbrobyt ludnośc: miejskiej pozwoli na je- 
go zreęalizowańie. 

Fluczme oklaski były wyrazem uznania zebranych dla 
referenta, którego wywody w zupełności pokrywały 
się z opinią ster kupieckich w sprawie waloryzacji czyn- 
SZÓW. 

Następnie sekretarz Stowarzyszena p. Himmelblau 
omówił kwestję stosunku pracodawcy-kupca do swego 
personalu ma podstawie obowiązujących ustaw. — 
W. szczególności obszernie omówił sprawę godzin nad- 
liczbowych i wynikłych stąd obowiązków dla kupca. — 
Kwestja ta stanowi dzisiaj 90% spraw, wytaczanych 
przez personal handlowy przed Sądami pracy i wyma- 
ga gruntownego omówienia i załatwienia. — Przedsta- 
wiwszy faktyczny stan sprawy, przedłożył referent ze- 
branym opracowany przez Stowarzyszenie projekt „u- 
mów służbowych“, ujmujący tę kwestję-w ramy ściśle 
określone. Ę 

Nad sprawami, będącemi na porządku dzennym, roz- 
wirięła się ożywiora dyskusja. 

——0)—1 


ulgi paszportowe. 


kiego terminu, gdy kupiec umotywował konieczność ta- 
kiego okresu czasu, gdy chodziło o załatwienie kilku 
spraw w różnych miejscowościach itd. — Obecnie zaś 
Starostwo Grodzkie, trzymając się interpretacji Minist. 
Spraw Wewnętrznych, które „wyjaśnia“, że termin „do 
jednego roku“ nie tyczy się punktu c Ś 1 rozporządze- 
nia, zasadniczo udziela 8-mio dniowego terminu a w wy- 
iątkowych wypadkach 14-to dniowego. — Znany nam jest 
szereg wypadków, że kupcy, którzy złożyli iuż opłaty, 
pa mozolnych staraniach, wyczekiwaniu na załatwie- 
nie wśród najokropniejszych warunków, zmuszeni byli 
zrezygnować z tegó dobrodziejstwa. 

Spodziewać się więc należy, że miarodajne sfery, do 
których — jak się dowiadujemy — zwróciło się Krą- 
kowskie Stowarzyszenie Kupców — wyjaśnią tę kwestię 
wzgl. spowodują uchylenie jednostronnej į n'ewłaściwej 
interpretaci, powodującej znaczne pogorszenie sytuacji 
w dziedzinie paszportowej, co nie było celem czynnikó,,, 
które wydały zarządzenia ulgowe, w zrozumieniu po- 
trzeby liberalniejszćgo traktowania spraw wyjazdu kup- 
ców zagranicę w sprawach gospodarczych. 


Rogowie „Przeglad Kupiec 


Nr. 11 


NN — 
NN a m Z I Ć 


ORZECZNICTWO SĄDOWE. 


Skutki niezłożenia zeznania o obrocie przedsiębiorstw, 

dla których wykupiono Świadectwo III. kategorii han- 

dlowej, a które to przedsiębiorstwa władza zakwaliti- 
kowała do II. kategorii. 


Według art. 52 ustawy o państwowym podatku prze- 
mysłowym (Dz. U. poz. 550/25) obowiązek, składania ze” 
znań dotyczy tych płatników, którzy prowadzą przedsię- 
biorstwa handlowe zaliczone w taryfie (art. 23) do kate- 
gorji I i II przedsiębiorstw handlowych. 

Skarżący wykupili świadectwo III kat. handl. į dopóki 
w prawidłowem postępowaniu, ustawą wskazanem, nie 
zostało prawomocnie ustalone, że ich przedsiębiorstwo 
należy na zasadzie przepisów ustawy do przedsiębiorstw 
wyższej kategorii, określonych w taryfie dopóty są oni 
chronieni wykupionem świadectwem w płaszczyźnie art“ 
52 w związku z art. 55 cyt. ustawy! co do obowiązku skłt 
dania zeznań. 

W konkretnym przypadku spisany został wprawdzie 
protokół z lustracji dokonanej dnia 25 lutego 1926 r., w 
którym lustrujący urzędnik dał wyraz swemu poglądowi 
co do obowiązku skarżących wykupienia Świadectwa 
przemysłowego II. kat. handl. lecz właściwa władza z 
tego protokołu ani w terminie do 15 lutego 1927 r. (art. 
55) ani w terminie wniesienia odwołania przeciw wy- 
miarowi podatku od obrotu tj. do 7 maja 1927 r. żadnych 
konsekwencyj w płaszczyźnie postanowień z art. 98 w 
związku z art. 110 powołanej ustawy nie wyciągnęła tak» 
że w chwili wniesienia odwołania ti. 6 maja 1927 nie 
mała władza w trybie art. 86 i 89 powołana do wyda” 
nia orzeczenia na odwołanie dostatecznej podstawy po- 
zostawienia odwołania bez rozpoznania z powodu nie 
wniesienia zeznania o obrocie, 

Wprawdzie decyzia pozostawiajaca odwołanie bez roz 
poznania wydana została w dace 3 czerwca 1927 r. a 
zatem równocześnie z wydaniem decyzji karnej, co do 
obowiązku wykupienia Świadectwa przemysłowego II. 
kat. handl., lecz także ij w tym terminie władza nie mo- 
gła się powołać na prawomocne orzeczenie karne jaka 
przesłankę do oceny kategorii należnego Świadectwa prze 
mysłowego ‘ï słuszności zaklasyfikowania spornego 
przedsięb'orstwa, przyczem pomija zupełnie okoliczność» 
że protokół lustracyjny z 25 lutego 1926 według stwier- 
dzeń Izby Skarbowej w piśmie z dnia 27 września 1927 
L. 188827 wystosowanem do Urzędu Skarbowego II. we 
Lwowie i według odpowiedzi tegoż Urzędu z dnia 4. 
października 1927 r. L. 11830 zawiera szereg uchybień 
natury formalnej i sprostowań dokonanych pod nieobe- 
cność skarżących, tudzież, że protokół ten „przez po- 
myłkę* zrazu zdeponowano do akt przemysłowych, czyli 
nie uznano go za materiał dostateczny do wdrożenia prze 
w'dzianego ustawami postępowania karnego. 

Z powyższego wynika zatem, że w dacie 3 czerwca 
1927 r. władza pozwana nie miała dostatecznej podsta- 
wy do pozostawienia odwołania bez rozpoznania. 

Z tych więc powodów Najwyższy Trybunał Admini- 
stracyjny uchylił w myśl art. 19 ustawy o Najwyższym 
Trybunale Administracyjnym (Dz. U. poz. 400/26) zas- 
karżone orzeczenie z powodu wadliwego postępowania 
połaczonego ze szkodą dla skarżącego. 

(Wyrok z dnia 22/X. 1929 r. L. rej. 4007/27 r. w spra- 
wie skargi Jakóba Gomka). 

—0—— 
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1) Złei wiary nie można zarzucać nabywcy weksla, 
icżeli roszczenie wekslowe jest należne i rzetelne. 

(Orzeczenie izby trzeciej sek. 1) Sądu Najwyższego 
z dnia 3 kwietnia 1929 Rw. 435/29). 

Art. 16 prawa wekslowego stwierdza ogólnie uznaną, 
a z istoty weksla jako papieru lobiegowego wynika” 
jącą zasadę, że przeciw posiadaczowi weksla — dłużnik 
weksiowy nie może się zasłaniać zarzutami, opartymi 
jedynie na swych osobistych stosunkach z wystawcą lub 
poprzednimi posladaczami, a jedyny wyjątek od tej za- 
sady dopuszcza w tym wypadku, gdy przeniesienie we” 
ksla drogą indosu nastąpiło wskutek porozumienia na 
szkodę dłużnika. 

Judykatura dotychczasowa zgodnie z _ literaturą pra- 

wa wekslewego ogranicza stosowanie wymienionego do- 
pieroco wyjątku w ten sposób, iż wymaga po stronie 
powoda podstępnego działania na szkodę pozwanego dłu- 
Żnika wekslowego. 

Cytowane w nagłówku orzeczenie Sądu Najwyższego 
idzie jeszcze dale; wysuwając tezę, że nie można prze- 
ciwstawić nabywcy weksla zarzutów, przysługujących 
jedynie przeciw wystawcy lub poprzednim posiadaczom 
weksla, a mających swe uzasadnienia w stosunkach oso- 
bistych dłużnika wekslowego do wymienionych osób, 
jakkolwiek nabywca porozumiał się z swoim poprzedni- 
kiem co do nabycia weksla na szkodę pozwanego dłuż- 
nika wekslowego, jeśli roszczenie wekslewe jest należ- 
ne i rzetelne. 

2) Dłużnik wekslowy może przeciw indosataryuszowi, 
skarżącemu go o zapłatę sumy wekslowej, podnieść za- 
rzut, że weksel sporny podpisany przez dłużnika, jako 
weksel kaucz'ny, bez wypełnienia sumy dłużnej, został 
następnie przez wierzyciela wypełniony na sumę wyż- 
szą, niż na eżną, jeżeli indosatarjusz jest tylko pełnon:o- 
cn'kiem wierzyciela dla Ściągnięcia sumy wekslowei, a 
w wekslu w chwili wręczenia go indosatariuszawi suma 
Giużna nie była jeszcze wrsaią 

(Orzeczenie ‘zby trzeciej sek. 1) Sądu Najwyższego 
z dnia 2 maja 1929 Rw. 275/29), 


——0O)——— 


KRONIKA. 


Uruchomienie wielkiei fabrvki reklam i opakowań 
w Krakowie. 


Na przedmieściu Krakowa Prądniku uruchamia się 
obecnie wielka, nowoczesna fabryka reklam wszelkiego 
rodzaiu, od etykiet papierowych czy kartonowych do 
wielkich reklam na blasze, czy emalji, oraz opakowań 
(pudełka, puszki, bańki). W fabryce tej występującej pod 
firmą „Artigraph* S. A. „Zakłady Przemysłowe dla wy- 
robu reklam artystycznych i opakowań z papieru ji bla- 
chy“, znajdzie zatrudnienie 200 robotników, Kapitał ak- 
cyjny 1.750.000 zł. Produkcja odbywać się będzie pod 
bezpośrednm nadzorem fachowych instruktorów z za- 
granicy. Pierwsze partje towaru, które się ukazały w 
tych dniach na rynku, wykazują wysoką jakość, nie u- 
stępuiącą w niczem renomowanym wyrobom zagranicz” 
nym. Dzięki uruchomieniu krakawskiej fabryki rynek 
kriowy, który wykazuje poważne zapotrzebowanie w 
tei dziedzinie, będzie się mógł całkowicie uniezależnić 
od jakiegokolwiek importu tych artykułów, 

PEP SEEPS 
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Obniżenie stopy dyskontowej przez banki prywatne. 


Uchwała Rady Banku Polskiego z dnia 13 bm. o obni- 
Żeniu stopy dyskontowej z 8 do 7 proc. rocznie, przy” 
czyniła się niewątpliwie do pewnego ułatwienia na ryn- 
ku kredytowym. Pod wpływem tego kroku Banku Poł- 
skiego również banki prywatne stopniowo obniżają sto- 
pę dyskontową. Bankom tym przysługuje prawo pobie- 
rania, w myśl postanowień rozporządzenia o: tzw. li- 
chwie pieniężnej — 12 proc. w stosunku rocznym od w 
dzielonych kredytów. 

Obecnie zasobniejsze i większe banki zaczęły obniżać 
tę stopę dyskontową klijentom p'erwszorzędnym do po- 
ziomu 11,5 proc. a nawet 11 proc. W ten sposób banki 
prywatne pragną pójść w ślady banku emisyjnego i w 
miarę napływu środków pien'ężnych, podążać za ogól- 
ną w Europie tendencją obniżania stopy dyskontowej. 
Obniżenej normy procentowej banki nie będą jednak 
stosowały wobec lichego materjału wekslowego, który 
przeważa na rynku. W kołach bankowych utrzymują, że 
w miarę poprawy sytuacji na rynku kredytowym, ce- 
lowość utrzymania rozporządzenia o charakterze poli- 
cyinym, jakiem jest niewątpliwie rozporządzenie o tzw. 
lichwie pieniężnej, stanie si ęproblematvczne. Koła te li- 
czą się z możliwością całkowitego zniesienia tego roz- 
porządzenia przez ministra skarbu. 


Rozporządzenie regulujące ceny cukru. 


W numerze 18 Dz. U. Rz. P. z dnia 15 marca br. ogło- 
szone zostało rozporzadzenie ministra Skarbu z dnia 24 
lutego br.. wydane w porozumenu z ministrami Prze- 
mysłu i Handlu oraz Rolnictwa w sprawie uregulowa” 
nia ceny cukru. Zgodnie z tem rozporządzeniem, naj- 
wyższą cenę cukru wypuszczonego przez cukrownie na 
rynek wewnętrzny, ustala s'e na czas od 8 lipca 1929 r. 
na 104 i pół zł. za kwintal kryształu białego netto (bez 
worka) loco cukrownia. Rozporządzenie to weszło w ży- 
c'e z dniem ogłoszenia w Dzienniku Ustaw z mocą obo- 
wiązującą od 8 lipca 1929 r. 


——I 


Konferencja w sprawie ceł na jabłka. 


W dniu 18 bm. odbyła s'ę w min. rolnictwa pod prze- 
wodnictwem dyrektora departamentu, Królikowskiego, 
konferencia w sprawie ceł na jabłka. W konferecji wzieľ 
udział przedstawiciele zainteresowanych orzanizacyj. 
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„RECORD 


MAŁOPOLSKA FABRYKA OCTU i MUSZTARDY 


BRACI FINDER, KRAKÓW 
STARE KAWIORY. — Nr. TEL. 4646 


Poleca P. T. KUPCOM i RESTAURATOROM 
musztarde francuską jakoteż i kremską, 
pierwszej jakości po cenach bardzo niskich. 
„Jednorazowa próba przekona o jakości". 


Prosimy żądać cenników i próbek. 
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WSZELKIE ROBOTY Z ZAKRESU 


/ MALARSTWA / 
| LAKIERNICTWA 


WYKONUJE 


JI GANS, JASŁO 


< Większe obroty handlowe, 
ip stałe dochody mieć bedzie każdy 


B» kupiec, inserujący w „Przeglądzie Kupieckim“ 


ZWIEDZAJCIE 


16—23 marca 1930 r. 


33% zniżki na kolejach polskich i czechosłowackich, wiza niepotrzebna 


== INFORMACJE: = 
Konsulat czechosłowacki, Kraków, Gołebia 13. Telefon 2218 
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Zjazd Kupiectwa Branży Włókienniczej w Warszawie. 


Dnia 9 marca w lokalu CZK. odbył się Zjazd kupców 
'branży włókienniczej z całej Polski. Na zjazd zjechała 
przeszło 100 delegatów z 34 większych miast Rzplitej. 


'Na porządku dziennym były sprawy obecnej sytuacji w 


branży wiókienńniczej, sprawy pə3đa kowe., sprawy cr- 
ganizacyjne itp. Zjazd zaszczycili swą obecnością przed 
stawiciele Min. Przemysłu i Handlu, Izby Przemysiowo- 
"Handlowej w Warszawie, Koła Włókienniczego przy 
Stowarzyszeniu Kupców Polskich, oraz Stowarzyszenie 
'Przedstawicieli Handlowych. 


UCHW AŁY 


Zjazd kupiectwa branży włókienniczej z całej Polsk:, 
zwołany przez Centralę Związku Kupców do Warsza” 
wy w dniu 9 marca 1930 stwierdza: 


I. 


1) że obecny ostry kryzys w dziale włókienniczym 
"spowodowany został nie tylko przyczynami ogólno-gos- 
podarczemij nile ‘tylka |rujnującą polityką kredytowor 
handlową w stosunkach pomiędzy przemysłem į handlem 
i pomiędzy hurtem i detalem, 

2) że jedyny ratunek dla ginącego aparatu wymiany to 
"warowe; Zjazd widzi w natychmistowem odciążeniu han 
„dłu w dziedzinie podatkowej przy ijednoczesnem wytę- 
Żeniu wszystkich sił dla zorganizowania działów handlu 
"włókienniczego na zasadach rygorystycznych konwencji. 


I. Zjazd kupiectwa włókienniczego w uznaniu rozprę” 
żenia stosunków, panujących w branży postanawia po- 
wołać do życia wszechpolską organizację branżową — 
Centralę branży włókienniczej — ij wybrać Radę w skła- 
dzie 45 osób i Egzekutywę w składzie 14 osób (6 przed- 
stawicieli Warszawy, 8 przedstawicieli Łodzi). Preze- 
„sem — przedstawiciel CZK. 


II. Zjazd stojąc na stanowisku wolności pracy i biorąc 


-pod uwagę, iż przymusowe zamknięcie sklepów w ciągu 


2 dni w tygodniu rujnuje cały handel i rzemiosło żydow- 
skie, apeluje do czynników miarodajnych, by zechciały 
'wejrzeć w tragiczną sytuację kupiectwa i zniosły przy” 
musowy odpoczynek niedzielny. 


HI. Zjazd po szczegółowem rozpatrzeniu sprawy re- 
“formy podatku przemysłowego w związku z obecną sy- 
tuacją kupiectwa stwierdza, że projektowana w pierwot:- 
nej swej postaci reforma podatku przemysłowego nie wy- 
starcza dla minimalnego chociażby złagodzenia sytuacji 
kupiectwa włókienniczego, stojącego w obliczu katastro 
falne; sytuacji gospodarczej. Sytuacja ta wymaga rady- 
kalnych środków poprawy, w szczególności również w 
dziedzinie podatkowej. Dążąc w zasadzie do całkowitego 
skasowania podatku od obrotu. Zjazd uważa za niezbę” 
dne w częściowej nawet reformie spełnienie następują- 
acych minimalnych postulatów bez których niema istotnej 
poprawy: in 

1) wprowadzenie pół procentowej stawki podatku od 
"obrotu dla hurtu i 1 procentowe; stawki dla detalu od 
dnia 1 kwietnia 1930 r. 

2) wyłączenie z podstaw opodatkowania strat wyni- 
skłych na dłużnikach, 
3) wprowadzenie zasady jawności postępowania wy- 


i 
i 


miarowego i odwoławczego na wzór ustawy © państw. po 
datku dochod., 

4) zasadnicza zmiana klasyfikacji świadectw przemy- 
słowych conajmniej ze wstawieniem kategorii pośred- 
nich między dzisiejszą I a II, oraz II a Ill kategorią. 

5) zniesienienie 10 proc. dodatku, 

6) wprowadzenie prawnych odsetek za zwłokę, 

Jednocześnie Zjazd kupiectwa włókienniczego przyłą- 
cza się gorąco do protestu całego kupicctwa z powodu 
cofnięcia przez Min. Skarbu nawet minimalnych ulg za- 
wartych w początkowym projekcie tegoż Ministerstwa. 

Zjazd stwierdza, że podatek obrotowy zniszczył w Pol 
sce substancję majątkową handlu, jedyną więc drogą do 
zapoczątkowania kapitalizacji w handlu na dzisiejszych 
ruinach jest faktyczne i realne zmniejszenie świadczeń po 
datkowych. 

W pełnem poczuciu powagi sytuacji i konieczności 
jej naprawy Zjazd uchwala zwrócić się do wszystkich 
miarodajnych czynników rządowych ij sejmowych z go” 
rącym apelem o zadośćuczynienie jeszcze w ostatniej 
chwili wyżej przytoczonym minimalnym postulatom ku- 
piectwa. 

IV. Zjazd kupiectwa włókienniczego z całe; Polski, 
odbyty w Warszawie dnia 9 marca 1930 r. uchwala dla 
przeciwdziałania nieuczciwym dłużnikom stworzenie: 

a) Centralnego Biura o zdolności kredytowej, 

b) wydawanie centralnej listy osób, dopuszczających 
weksle do protestu i niewypełniających swych zobowią” 
zań, 

c) stworzenie Sądu Rozjemczego w sprawach niewy- 
płacalności. 

V. Zjazd kupiectwa uchwala zwrócić się do Minister” 
stwa Sprawiedliwości: 

1) o zrealizowanie przymusu rejestrowego zeađiie Z 
dekretem o rejestrze, 

2) o przyspieszenie postępowania sądowego, 

a) o zarządzenie wydawania 1 klauzuli od kilku weksli, 

3) o ustalenie jednolitej taksy komorników, 

4) o swobodny wybór komorników. 

5) o powiększenie ilości komorników, 

6) o znowelizowanie postępowania upadłościowego 
(skrócenie terminów), 

7) o rozciągnięcie jednolitego rozporządzenia o nad- 
zorze sądowym na całą Polskę, 

8) o przymusowe ubezpieczenie przedsiębiorstw han- 
dlowych od ognia. 

Zjazd podkreśla konieczność najrychlejszego ujedno- 
stajnienia prawa cywilnego i handlowego materialnego 
. procesowego całe; Polski. 


e © Podręcznik dla przemysłu gra- 
Druki Piękne ficznego i prac. w dziale reklamy. 


Z licznymi wzorami i tablicami pomocniczemi. 


Cena 3 Zł. — Skład główny Gebethner i Wolff. 


12 yten „PRZEGLĄD KUPIECK!I* piątek 21 marca +30 


Wytwórnia pieczątek różne- 
go rodzaju, szyldy i napisy 
emaljowane. Drukarki do- 
mowe. Wielki wybór nume- 
ratorów w różn. wielkościach 
najnowszej konstrukcji po 
cenach nader przystępnych 


Aleksander FISCHHAB 
Kraków, ulica Grodzka 46. 
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RÓŹNEGĄJRODZAJU 


A.FISCHHĄ: 
GA 32 50 AB, 
AKÓW, GRODZKA > 


FABRYKA CZEKOLADY S. A. 
KRAKÓW 


POLECA SWE WYROBY 
Każdy bucik jest tak dobry 
jak u W 
jego obcas 
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BILANSE 


sporządza, buchalterję zakłada i prowadzi 
-rutynowany buchalter - bilansista i korespondent 
polsko - niemiecki 


w godzinach popołudniowych. — Kwalifikacje i refe- 
rencje pierwszorzędne. — Informacje i zgłoszenia w 
Administracji „Przeglądu Kupieckiego* pod „Bilanse*. 


+ AJESEL; 


WYKONUJĘ ROBOTY 


SZKLARSKIE i LAKIERNICZE 


PO CENACH PRZYSTĘPNYCH 


EMANUEL GLASER 
Kraków XXII, ulica Wielicka L. 1 


Biuro pośrednictwa pracy dla kobiet 
żydowskich 


prowadzone przez Stowarzyszenie („WIZO*”) w Krako- 
wie, Rynek główny 29 I. piętro, pośredniczy w wyszu-- 


. kaniu posad dla: nauczycielek, ireblanek, kasjerek, po- 


mocnic handlowych, ekspedjentek, stenotypistek, wy- 
chowawczyń, pomocnic krawieckich, gospodyń i zarząd-- 


czyń pensjonatów. 


Zwracamy się gorącym apelem do P. T. Pracodaw-- 
ców, aby wszelkie wolne posady u nas zgłaszali. 
Biuro nasze urzęduje między godz. 3—6, z wyjątkiem 


sobót i świąt, w lokalu „WIZO* w Krakowie, Rynek 
Główny 29. 


W miastach wojewódzkich 


poszukujemy 


AKWIZYTORÓW dla naszego pisma 
na bardzo dogodnych warunkach. 


Zgłoszenia do Administracji Przeglądu Kupieckiego.. 
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© LUDWINOWSKI | 
MŁYN PAROWY! 


SPÓŁKA Z OGR. PORĘKĄ 


KRAKÓW XXII — TEL. 1367 Ą 


POLECA SWE PRODUKTA W NAJLEPSZYM } 
GATUNKU PO CENACH KONKURENCYJNYCH | 
PROSIMY ZACIĄGAĆ OFERTY | 
REFLEKTANTÓW NA OBJĘCIE SPRZEDAŻY H 
REJONOWEJ POSZUKUJEMY = | 
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